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W Imię Boże! 


Niech będzie pochwalony Jezus Chrystus! 


Grudziecdzke 


Opłata uiszczona ryczałtem z góry, 


Za Wiarę i Ojczyznę! 


Wydanie EE 


dzka 
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Na wtorek, Żl-go czerwca 1932 r. 


DR. WŁ. KIERNIK, 


Uwłaszczenie — 


czy wywłaszczenie 
drobnych dzierżawców rolnych. 
II. 


Tak więc zasadniczą wadą usta- 
wy są postanowienia o cenie. Nie- 
dość. że cena wykupu ma być ceną 
rynkową (z opustem 25%) ale w do- 
datku ma ona być przez dzierżawcę 
w gałości zaraz zapłacora 

Weźmy za przykład dzierżawcę. 
który "ma wykupić 5 ha. Licząc 
z przecięcia .3 lat wo 2000 zł. za 
hektar i opust 25% miaiby zapłacić 
gotówką 7500 zł. Białym krukiem 
jest dziś gospodarz, któryby rozpo 


„rządzał taką a oA — S a do- 


piero dzierżawca, 
dzierżawy nie ada ui nie c alg dy 
wyżej kilka morgów! 

k więc prawo „wykupu* po- 
zostanie prąwem na papierze — a 
dzierżawca chcąc nie chcąc musiaf- 


by zrzec się kupna. 


„ być mata rozłożona j dof 
10 jat; —- jednakże k NC OKO 


Wprawdzie ustawa sawik. 
„może być“ dzierżawcy przyzna: 
i, zasłu- 

może 


że 
ny kredyt, a „w wypad 
gujących na uwzględnienie“ 


w cbecnych warunkach uważać za 
więcej niż wątpliwy — a obawiać 
się należy. że pozostaw:eńie uzna: 
niu komisarzy ziemskich, podporząd 
kowanych dzisiaj starostom, czy 
nrzznać komuś rozłożenie na spła 
tę ceny kupna —- stanie sę jednym 
z praktykowanych dzisiaj instru- 
mentów polityki partyjnej BB, A 
zresztą. czy i 750 zł. rocznie jest 
w stanie dzierżawca płacić? 

Jakież wobec tego wyjście? 

Co maja robić dzierżawcy? - 

Należy stwierdzić przedewszyst- 
kiem. że ustawa nie nakłada na 
dzierżawców obowiązku wykupu, 
lecz nadaje im uprawnienie do wy- 
kupu. uprawnienie, jak widzimy 
z tego, co wyżej powiedziano — na- 
der watnliwej wartości. Dzierżaw- 
cy mogą więc z ustawy korzystać 
lub nie. To jednak nie załatwia 


sprawy. Nie korzystanie z ustawy 
jest woda na młyn właścicieli, bo 
pozbędą się dzierżawcy, płacącego 


mały czynsz. Skorzystać z ustawy 


— to w obecnych warunkach wziąć 


na swe barki ciężar, pod którym 
mogą się załamać jak to już dzisiaj 
dzieje się z parcelantami, którzy 
w czasie dobrej konjunktury kupili 
grunta po słonych cenach i obecnie 
traca wpłacone zadatki i grunta, 


Dużo zależy od czasunku grun- 
tów oraz od rozłożenia na dłuższe 
spłatv i możności uzyskania kredy- 
tu. Jeśli szacunki będą Hezyć się 
z obecnemi cenami ziemi i opłaca|- 
nością produktów rolnych — a roz 
łożenie na spłaty i to z reguły na 
lat 10 oraz przyznanie «redytu sta- 
nie się powszechną zasadą. a nie 
wyjątkiem stosowanym tylko do 
wybrańców losu — wówczas usta- 
wa będzie mogła być częściowo wy- 


Y Nowa prowokacja Gdańska. 


Do portu gdańskiego przybyła 
flotylla wojennych statków angie! 
skich, która przyjechała złożyć wi- 
zytę polskiej flocie wojennej. W 
ślad za flotyllą angielską wszedł 
do kanału portowego w Gdańsku 
i polski statek wojennv „Wicher“. 

Na wiadomość o tem, zjawił się 
u Komisarza Generalnego Rzplitej 
Polskiej w Gdańsku, przedstawi- 
ciel senatu Wolnego Miasta. wrę- 
czając pismo protestujące przeciw- 
ko wejściu okrętu polskiego dof 
portu gdańskiego oraz żądające hv 
statek polski opuścił natychmiast 
port gdański. 

Na to bezczelne i prowokacyjne 
wystąpienie senatu W. Miasta 
Gdańska, Komisarz generalny 


Rzplitej dr. Papće oświadczył, że 
„Wicher* przybył do Gdańska, by 
zgodnie z dotychczasowym zwy- 
czajem powitać flotę angielską, zaś 
opuści port gdański po wykonaniu 
swego zadania. 

Po wykonaniu swej misji, która 
polegała na powitaniu floty an- 
gielskiej i wymianie zwyczajo- 
wych wizyt, O. R. P. „Wicher“ opu- 
ścił port gdański. 


To bezczelne wystąpienie sena- 
tu gdańskiego nie można inaczej 
nazwać jak tylko prowokacją, 


Trzeba Sakons wkońcn, że 
polskie okręty wojenne zgodnie 
z istniejącymi przepisami mogą 
wchodzić do portu gdańskiego. 


Nastroje strajkowe wśród robotników łódzkich 


Wobeg prób narzucenia robotni- 
kom przemysłu włókienniczego w 
Łodzi nowych obniżek zarobków, 
związki zawodowe uchwaliły ogło- 
sić na środę dn: 15 bm. straik ge- 


POKÓJ NA DALEKIM WSCHODZIE 


neralny wazyóikich robotników 
włókienniczych w Łodzi. 

Strajk ten jednak nie udał się. 
Nastroje wśród rzesz pracowni- 
ków włókienniczych w todd są 
bardzo podniecone. | 


ALE JAK DŁUGO? 


Uścisk rąk na znak zgody pomiędzy japońskim dowódcą i chińskim burmi: 
mistrzem Szanghaju. 


konana. W przeciwnym razie jako|rząd nie mógłby sobie pozwolć na 


nieżyciowa i nierealna pozostanie 
martwą literą i nie załatwi sprawy 
drobnych dzierżawców rolnych. 

Wykonanie ustawy z 18 3. 1932 
tak jak ona opiewa, byłoby nie 
uwłaszczeniem drobnych dzierżaw- 
ców, lecz w 90% wyrugowaniem ich 
z ziemi. 


To zaś wywołałoby tak wielki 


wstrząs oraz zachwianie warszta- 
tów pracy i egzystencji setek ty- 
sięcy rolników, że nawet „silny“ 


taki eksperyment. 

Z tych przyczyn należy przyjąć, 
że ustawa z 18. 3. 1932 nie jest 
ostatniem słowem w sprawie uwła- 
szczenia drobnych dzierżawców 
rolnych i czy to z wolą czy wbrew 
woli jej twórców sprawa ta docze- 
ka się sprawiedliwego załatwienia 
w myśl wniosków Stronnictwa Lu 
dowego odpowiadających koniecz- 
nościom życiowym licznych rzesz 


|małych rolników. 


|czona wojskiem, 
7 się. Przywódcy - 


Podpisanie umowy 
o spłacie długów 
amerykańskich. 


Ambasador polski przy 1ządzie 
Stanów Zjednoczonych podpisał 
umowę, dotyczącą spłaty części 
polskiego długu, odłożoną przez 
moratorjum Hoovera. Układ prze- 
widuje spłatę tych kwot w prze- 
ciągu 10 lat. 


Nowe nieudałe 
powstanie lappowców. 


Lappowcy finlandcy urządzili 
w miejscowości Ivala zbrojne wy- 
stąpienie przeciwko rządowi, przy- 
czem zajęli arsenał wojskowy w tej 
miejscowości i wszystkie budynki 
rządowe. Policja została z miasta 
wyparta. 


Na wieść o tem rząd odbył nad- 
zwyczajną naradę, na której posta- 
nowiono wystąpić „czynnie. Wysła- 
no wobec tego pociągi i samochody. 
pancerne ź wojskiem w kierunku 
Ivala, Równoczśnie wyruszyła po- 
licja- z Helsingforsu na samocho- 
*| dach pancernych. 

Miejsc iejscowość Ivala została _oto- 
dowódca k 
od lappowców: po ania 
lappoweów wi- 

że są otoczeni, zbiegli, reszta 
postanowiła bronić się. Jednak 
wojsku udało się zlikwidować bunt. 
Wielu lappoweów zostało areszto- 
wanych. A, 
WykKrycie spisku 
monarchistycznego 
w Hiszpanii. 


Rząd hiszpański wykrył w Ma- 
drycie sprzysiężenie monarchisty- 
cze, na czele którego stał generał 
Barrer. Spisek ten miał na celu 
zorganizowanie akcji przeciwko re- 
publice. Barrera aresztowano. Po- 
zatem aresztowano b. kapitana ar- 
tylerji barona Demore, u którego 
znaleziono wiele materjału obcią- 
'żającego, i listę hiszpańskich ary 
,stokratów, wciągniętych do spisku. 

Dalsze śledztwo wykaże praw- 
dopobnie, jak szeroko rozgałęzio- 
na była akcja antyrepublikańska 


Zasądzenie 
zamachowca Matuszki. 


W sądzie w Wiedniu rozpatry 
wana była sprawa głośnego zama- 
chowca kolejowego Matuszki. któ 
ry w roku zeszłym dokonał trzec' 
zamachów na pociągi a mianowici 
w Jiiterbogu w Niemczech, w Bia 
Tarbagy na Węgrzech i w Anz 
bach w Austrji. 

W katastrofach kolejowy 
spowodowanych przez Matuszk 
poniosło Śmierć kilkadziesiąt osób 
drugie zaś tyle zostało rannych. 

Sąd wiedeński rozpatrujący 
sprawę tylko trzeciego zamachu, 
skazał łotra tego na 6 lat więzie 
nia. Za inne zamachy, Matuszka 
będzie odpowiadał przed sądami 
odnośnych państw. 


rego 
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„GAZETA GRUDZITIĄDZKA* 


Pogrzeb otiar Krwawych zajść w Łapanowie. 


We czwartek odbył się w Kra-|koszt komitetu opieki nad ofiarami miały za co pogrzebać swych krew- | 


kowie o godzinie 4-tej minut 30 poj wypadków w Łapanowie, na które-| nych. 


południu pogrzeb dwóch- ofiar 
krwawych zajść w Łapanowie. 
W pogrzebie wzięli udział chłopi 
z bocheńskiego oraz z powiatu kra- 
kowskiego i bardzo licznie robotni- 
cy krakowsty. Kondukt pogrzebowy 
wyszedł z domu przedpogrzebowego, 
prowadzony przez duchowieństwo. 
Pierwszą trumnę ze zwłokami Pio- 
tra Bugajskiego (lat 24), zmarłego 
z otrzymanych ran, nieśli robotni- 
Gy krakowscy, Stanisława Ziółkow- 
skiego (lat 61), który zmarł dnia 
krytycznego w karetce Pogotowia 
w drodze z Łapanowa do Krakowa, 
nieśli studenci Uniw. Jag. ze stron- 
nictwa ludowego i chłopi z Łapa- 
nowa. - 

Zą trumną szły rodziny zmar- 

-oraz delegacja Stronnictwa 

wego: posłowie  Brodacki, 
Krzeluk, delegacja Zarządu Okrę- 
gowego b. poseł Gruszka, b. poseł 
Szczepański, prezes Koła krakow- 
skiego p. Marchwiceki, członkowie 
Zarządu pow. krakowskiego profe- 
sor dr. Michał Janik, p. Eugenjusz 
Bielenin, p.Stanisław Marcinkow- 
ski, p. dr. Adam Mamak z Lima- 
nowskiego, ludowa młodzież akade- 
micka z prezesem p. Mierzwą na 
czele, pracownicy Ludowego To- 
warzystwa Wydawniczego, chłopi, 
oraz robotnicy: krakowscy. 

Po modłach złożono trumny na 
wieczny spoczynek w grobach. Nie- 
zwykle uroczysty nastrój przery- 
wał szloch kobiet. 

Pogrzeb, dwóch ofiar wypad- 
ków w Łapanowie odbył się na 


ły 


Otwarcie Konferencii lozańskiej. 


W czwartek została otwarta w Lo» 
zannie konferencja reparacyjna w 


wielkiej sali hotelu Beau Rivage, Najta zostaje przyjęta, poczem prezydent 
konferencji reprezentowanych jest ogó:| Motta wygłosza przemówienie powital- 


łem 16 państw, a mianowicie Francja, 
Anglja, Italja, Niemcy. Japonja. Bel- 
' gja. Polska, Czechosłowacja, Rumun 
ja. Nowa Zelandja, Południowa Afry* 
ka, Australja, Kanada, Grecja, Portu: 
galja i Jugosławja. Wparę minut po 
godzinie 10 delegacje sa już w komple-, 
cie. Gdy wchodzi prezydent konfe: 
rencji szwajcarskiej, wszyscy wstają. 
Następnie Herriot w imieniu sześciu 
mocarstw zapraszających proponuje 


| 


go czele stanął senator prof. Leon Pogrzeb ś, p. Przeciszewskiego 
Marchlewski. Rodziny poległych są odbył się w Gruszowie przy udzia- 
nadzwyczaj biedne i nawet nie'le olbrzymich tłumów ludności. 


Komitet opieki 
nad ofiarami wypadków łapanowskich. 


t 
Natychmiast po krwawych wy-|moc dla rannych, a w sobotę prze- 
padkach pod Łapanowem, zawiązał |słał paczki z żywnością dla uwię- 
się Komitet opieki nad ofiarami |zionych. — Paczek tych jednak Za- 
wypadków łapanowskich. Na czelejrząd więzienia nie przyjął, moty- 
Komitetu stanął profesor dr, Leon wując to tem, że w przeddzień, ro- 
Marchlewski, senator ze Stronnie-|dziny aresztowanych już miały do- 
twa Ludowego. starczyć więźniom śledczym paczki 
Komitet ten zorganizował po-|z żywnością. 
moc prawną dla uwięzionych, po- Dziwna to odmowa! 


Przeciwko ciągłym zmianom podręczników szkolnych 


sować bojkot nawowprowadzanych 
podręczników szkolnych i monopo- 
lowych zeszytów, na które monopol 


Zjazd Okręgowy Stronnictwa 
udowego na Małopolskę Zacho- 
anią, odbyły w m-cu kwietniu br. 


w Krakowie, uchwalił wysłać do|miał uzyskać jeden z działaczy sa- 
ministerstwa oświaty  memorjał,|nacyjnych p.| Remigjusz Kwiat- 
żądający zaprzestania  ciągiych | kowski. 


zmian podręczników szkolnych w 
szkołach powszechnych i średnich, 
oraz zaprotestował przeciwko tro- 
jektowi wprowadzenia monopolu 
na zeszyty. szkolne, 

Gdyby życzeniu temu nie miało 
się stać zadość, Zjadz uchwalił sto- 


Memorjał ten odniósł swój sku- 
tek, gdyż, jak to już podawaliścy, 
min. oświaty zarządziło okólnikiem 
by podręczniki szkolne w nowym 
roku szkolnym nie były zmieniane, 
zaś sprawa monopolu zeszytowego 
odłożona została na dwa lata. 


Nowy odpływ złota z Banku Polskiego. 


Według sprawozdań _bilanso-|dekadę czerwca br., zapas złota słu- 
żącego do pokrycia obiegu bankno- 
tów złotowych, znowu zmniejszył się 
o 80 miljonów zł. Złoto to wymie- 
nione zostało na wysokocenne wa- 
lpżw. Należałoby zatem. przypusz- 
czać że ilość tych wysokocennych 
walut zwiększy się o sumę wartości 
ubytku złota. Tak jednak w rze- 
czywistości nie jest. Złota ubyło za 
30 milj. zł., a zapas walut zaliczo- 
nych do pokrycia banknotów zwię- 
kszył się tylko o 6 miljn. 797 tys. 
Co się stało z pozostałymi 23 miljn, 
200 tys. zł. bilans nic nie powiada, 
można się tylko domyśleć, że wy- 


wych Banku Polskiego za l-szą 


kandydaturę Mac Donalda na przewo» 
dniczącego konferencji. Propozycja 


ne imieniem władz szwajcarskich, po 
kreślając doniosłogć konferencji. ac 
Donald krótko dziękuje poczem prezy: 
dent Motta opuszcza sale. 


Głos zabrał Mac Donald. który na 
z W sytuację, dak» 
zbierą się konferencja, przy ąc n : 
upadek handlu światowego, który wy: ska Aier zfme sca na spłatę 
eosi dziś tylko połowę cyfry z roku : s a. 
1929, Liczba bezrobotnych osiągnęła 25| Rzecz prosta, że wobec zmniej- 
miljonów. Znajdujemy się wobee ka-| szenia się zapasu złota i obcych wa- 
tastrofy Światowej. żaden kraj nie|lut, służących do pokrycia złotego, 
jest oszczędzony przez kryzys. Żaden|obieg banknotów złotowych rów- 
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przyczyn kryzysu, | * 


nie może się odosobnić, gdy dookoła za-|njeż się zmniejszył w ciągu tych 
łamuje się cały system, na którym ©» s 
piera się świat. Mówca padkreśla dar 
lej, że konferencja zebrała sie dla zba- 
dania jednej z 
mianowicie dziedzictwa finansowego 


10-dni o 26 miljn. 280 tys. zł. i wy- 
nosi obecnie niewiele tylko ponad 
1 miljard złotych. 

Wysprzedawanie złota z Banku 


Załatwienie iej|Polskiego w ostatnich szczególnie 


PRZED ODLOTEM HAUSNERA 
Z NOWEGO JORKU. 
Na zdjęciu neazem widzimy p. Hau: 
snera, żegnającego się z małżonką na 
chwilę przed startem z lotniska, 


Wielkiej Wojny. nien 
sprawy musi być wstępem do dalszej| czasach weszło w jakieś chroniczne 
pracy nad przywróceniem dobrobytu.|stadjum i jest bardzo groźnym 
Koniecznem jest dzłałać z szybkością: objawem. Jak pamiętamy w m-cu 
Układy zawarte szybko będą bardziej| kwietniu ubyło złota za 32 milj., 
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Nr. 68, 


„Będziemy rznąć 


po kawałku“. 


Gazeta krakowska „Naprzód“ 

podaje sprawozdanie z wiecu odby- 
tego w Małopolsce w Dębicy przez 
posłów sanacyjnych Ducha, Do 
brzańskiego i Perza, Wiec odbył się 
bez dyskusji, ponieważ na sali zna- 
lazło się wielu przeciwników B.B. 
Ale samo przemówienie posła Du- 
cha było tak peak: gy „ŻĘ mc że 
rę je przytoczyć. Pos. Duch mó- 
wił: 
. „Muszę wam przypomine, że 
już poprzedni rząd uchwalił usta- 
wę że kto na zgromadzeniu prze- 
szkadza, czeka go 5 lat kryminału. 
Ja nie chciałbym brać na swoje su 
mienie nikogo, więc zwracam wam 
uwagę. Szczeniuchy, hołota, co ka- 
rabinu nie widziała, chciałaby w 
Polsce rej wodzić i może rządzić. 
Tak dobrze nie będzie. My władzy 
z rąk nie puścimy. Mamy ludzi w 
rządzie zasłużonych, którzy wywal- 
czyli sobie to prawo. Weźmy Śław- 
ka, Prystora, którzy latami w ka- 
torgach siedzieli za Polskę, taki 
Sławek bomby rzucał, przez co jest 
zniekształcony. Nie będą rządzić 
jakieś warchoły. Chodzą, judzą 
judzą urzędników, robotników, ale 
jak się miarka przebierze, to będzie 
bardzo źle z nimi, bo jeszcze jedne- 
go nie odpokutowali, : 

Narzekają nauczyciele, narze- 
kają urzędnicy, że się im pensje re- 
dukuje, — redukujemy i redukować 
będziemy, bo rząd potrzebuje pie- 
niędzy, a czy się komu to będzie 
podobać, czy nie, to nas mało ob- 
chodzi. Rząd obecny postępuje tak, 
jak operator, który bierzę do ręki 
nóż, kładzie chorego na stół i cho- 
ciaż ten chory przeklina i wyzywa, 
doktór sóbie z tego nie nie robi, tyl- 
o kawałku ciało, które 
jest zarażone. 

W Rumunji urzędnicy już od 
sześciu "miesięcy pensji nie biorą i 
jest dobrze. My się nikogo nie bo- 
imy i każdego potrafimy uspokoić. 
A zatem kończę, bo mamy zaraz 
pociąg, a na drugi raz zrobimy 
zgromadzenie w ściślejszem kółku.“ 

To sanacyjne wyznanie wiary, 
jest niezrownane w swej bezpośre 

iości: „będziemy rżnąć po ka 
wałku“. Tylko nie powinni zapomi- 
nać sanatorzy, że fortuna jest łe- 
dnak zmienna. 


dobroczynne, aniżeli układy, zawarte z 
trudem po nieskończonych targach i 
dyskusjach. Mówca przypomniał na* 
stępnie, że zaproszenia na konferencję 
przewidują rozszerzenie tej 


zie prac konferencji, Amerykanie bę- 
dą współpracowali w badaniu szeregu 
rozległych problemów gospodarczych. 
Podkreśla z naciskiem. że zadaniem 
mężów stanu jest nietylko przezwycię* 
żenie trudności gospodarczych ale i 
zapewnienie okresu pokoju polityczne: 
go, podczas którego narody nie będą 
niepokojone obawami j pogłoskami o 
wojnie, Kończąc swe przemówienie, 
Mac Donald wezwał konferencję, 
powzieła śmiałe decyzje, które przy- 
niosą ulgę całemu światu. Przemówie:* 
nie Mac Donalda, wygłoszone na 
o(warciu konferencji, zostało serdecz- 
nie przyjete w. kołach konferencji, 


pracy. mı ; > go 
Europa nie może działać sama, to też| złotych, a obieg banknotów zmniej- 
Mac Donald wita z zadowoleniem za*|szył się również o około 100 milj. 
powiedź, że po skończonej obecnie fa*| źłotych. 


by| 


w m-cu maju za 30 milj., i w po- 
czątkach miesiąca bieżącego za 30 
miljonów. W niespełna zatem trzy 

iesiące ubyło złota za 92 miljony 


Czyż wobec takich . objawów 
dziwną może się wydawać ciasnota 
gotówkowa, i brak płynnego pie- 
niądza na rynkach handlowych. 
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NA WSZYSTKICH 
ZJAZDACH I ZEBRANIACH 


należy uchwalać rezolucje, do- 


~ * 


POŻEGNANIE PADEREWSRYTEGU 
dok PRZEZ NGWY JORK. 

magające się obniżenia ceny Cw|Ną zdjęciu naszem widzimy mistrza 
kru, węgla, prądu, nafty i in-|T Paderewskiego, żegnanego owaoyj: 
nych wyrobów  skartfelizowa*|nie przez ludność polską i amerykań- 
nych i zmonopolizowanych oraa|ską w. Nowym Jorku, tuż przed cd: 


tarył kolejowych i pocztowych, jazdem do Europy, 


A 


y 


w 


Tu 


„ centów swoim wierzycielom. Skut- 
. kiem tego Mac Donald w interesie 


INT. 65. 


Złudne Konferencje. 


rodów oraz różnych międzynarodó-|wać pod runem kulturalnego euro-|mierze, złożone z faszystowskiej 
o Ogłçszone| Italji, bolszewickiej Rosji i dykta- 
niedawno jego pamiętniki stanowi-|torskiej Turcji. Trójprzymierze to, 
gdyż okazało | Zawierające jaknajbardziej wrogie 


wek, a także międzypaństwowe kon- 
feiencje odbywają się publicznie, 
treść tych narad tudzież żewnętrz-|ły wprost rewelację, 
ny aparat są beznadziejnie te same. | się, że ten nowy Macchiavel umiał 
Na konferencje zjeżdza się za bar- 
dzo wysokiemi dyjetami, tylu a ty- 
fu dygnitarzy, hotele w Hadze, Ge- 
newie czy Lozannie są przepełnion 
i mają bardzo duży zarobek, p 

źniej ogłasza się komunikat, że na 
konferencji objawił się ogólny 
duch pojednania, który 


pejczyka i pacyfisty. 


spraw zagranicznych Brianda. 


ilustruje 


LOGA B <A WKUDZTĄDZKA* 


działać w sposób podstępny nawet | menta, zaczyna na arenie Ligi Na- 
w stosunku do swego osobistegojrodów odgrywać coraz ważniejszą 
przyjaciela, francuskiego ministra |Tolę: - 


Następca Stresemanna, _Brii-| odbędzie się gra sił i elementów zu- 
ning, pozostał wierny tej samej po-| pełnie sprzecznych, 
lityce gładkich układów 1 dotrzy-| zupełnie inne strony i dlatego na- 
mywania zobowiązań, co mu szło|dzieja 25 miljonów  bezrobotnych| re znalazło m. in. wyraz w komuni- 


Str. 8. 


będzie miał o wiele trudniejsze sta 
nowisko w salonach lozańskich. 
Na konferencji jednolite stano- 


Bojówki hitlerowskie 


znowu na widowni. 

Prezydent Rzeszy Hindenburg 
podpisał dekret polityczny, uchyla- 
jacy zakaz istnienia hitlerowskich 


oddziałów szturmowych. Dekret 
uchyla również zakaz noszenia 
mundurów przez oddziały sztur- 
mowe. Utrzymany ma być tylko 
w mocy zakaz urządzania demon- 
stracyj i masowych wymarszów. 
Uchylenia rozporządzenia, roz- 
wiązującego hitlerowskie od- 
działy szturmowe wywołało w Ba- 
warji wielkie niezadowolenie, któ- 


dla kultury chrześcijańskiej ele- 


Widzimy więc, że w Lozannie 


ciągnacych w 


się fotografją, na której stoją obok|całkowicie dobrze, ale dzisiejszy |nędzarzy, że konferencja ta zlikwi-| kącie oficjalnym bawarskiej partji 


siebie najgroźniejsi przeciwnicy w 


premjer, von Pappen, który jest o-|duje kryzys gospodarczy świata 1| |udowej, 


stwierdzającym zupełną 


przyjacielskiej pozie, no i przyjem-|sławiony zagranicą jako aiemieckilda im możność pracy na kawałek| kapitulację gabinetu von Papena 


na zabawa jest całkiem gotowa. A|szpieg z czasów wojny Światowej, 
że w międzyczasie gdzieś tam mię- 
dzy „przyjaciółmi* wre wojna i 
padają trupy, to już jest wina rze- 
czywistości, która nie chce dostoso 

wać się do pięknej złudy, jaką jest 

Liga Narodów. 


Rozpoczynająca się właśnie o- 
beenie w Lozannie konferencja, do- 
tycząca długów i odszkodowań wo- 
jennych, nie robi również lepszego 
wrażenia. Premjerowie Francji i 
Anglji spotkali się najpierw w Pa- 
ryżu, gdzie powiedzieli sobie wza- 
jcmnie j swoim narodom szereg 
komplementów, razem też udali się 
do Genewy i Lozanny, gdzie zrcsz- 
tą muszą zająć wprost sprzeczne 
stanowiska, bo Herriot, chociażby 
może pod wpływem swego socjali- 
stycznego przyjaciela,  socjalisty 
Bluna, chciałsię zrzec odszkodo- 
wań wojen. ze strony Niemiec. któ- 
re wynoszą 100 miljonów dolarów 
rocznie, to jednak tego uczynić nie 
może, bo Francja będzie musiała 
spłacić w dniu 16 grudnia swoją ra- 
tę długów wojennych, zaciągnię- 
(ych w Ameryce, które także wy- 
boszą olbrzymie sumy. „. , 

' Anglja natomiast, której pre- 
tensje do odszkodowań wojennych 
"są minimalne, zainteresowana jest 
przedewszystkiem w gospodarczym 
rozwoju Niemiec, gdyż banki an- 

ielskie  wypożyczyły Niemcom 
Caret nuljardowe sumy na rozbu- 
dowę ciężkiego przemysłu, który o- 
beenie został sparaliżowany przez 
bezrobocie i nie może wypłacać pro- 


uwolnienia zamrożonych w Niem- 
czech angielskich kapitałów rój- 
dzie z pewnością po niemieckiej li- 
nji skreślenia wszystkich długów i 
odszkodowań wojennych. 


Stanowisko Niemiec jest już od 
dawna proste: „Nie płacić ani fe- 
nyga*. Zasady tej trzymał się już 
Stresemann, który swoją pruską 


cie tępienia ostu*, 


twa. 

Program „święta“ 
uroczysty. W dniu 7 czerwca na 
uczyciele wygłosili 


Od czasu, gdy obrady Ligi Na!| brutalną zachłanność umiał ukry-| wisko zajmie tylko nowe trójprzy- 


Wojna sanacji z ostem. | 
Pod takim tytułem podaje „Zie-|ruszyły pochody na pola. Tam|stawicieli inwalidów z całego te- 
lony Sztandar“ wiadomość o „Świę-|dzieci i starsi zrywali oset, któryjrenu Rzeczypospolitej. 


] urządzonem ¡następnie znoszono na środek wsi ) ; 
przez wojewodę kieleckiego na ob-li tam dawano do jedzenia spędzo-|szereg spraw organizacyjnych, oraz 
szarze podległego mu wojewódz-|nemu na to „święto“ bydłu. 


był bardzo |chłopi kielecey zaśmiewali się z te- 


chleba, jest tylko piękną złudą, przed hitlerowcami, 

Zmiesienie zakazu istnienia 
szturmówek, podkreśla komunikat, 
stanowi cenę, za którą von Papen 
okupił tolerowanie go przez hitle- 
TOWCÓW. 


Nedza w Chinach. 


W Chinach panuje obecnie strasz» 
na nędzą i głód wywołane zeszłorocz» 
ną powodzią į nieurodzajem. Przyro» 
da jakby sprzysięgła sie przeciw nie- 
szczęsnej ludności, rzeki powysychały 
a jeziora zamieniły się w bagna. Wy» 
nędzniała ludność żywi się zeschłemi 
liśćmi i trawą. Zwierząt domowych 
nie żywi się przeto wcale i albo napół 
padłe zjada. albo sprzedaje za czwartą 
część wartości. Korzysta z tego cały 
szereg spekulantów, dorabiających się 
na ludzkiej nędzy. Szerzą się różne 
choroby, trupy  niepogrzebane leżą 
wszędzie. Jedyną ucieczką nieszczęśli* 
wych są domy misyjne, gdzie misjo» 
narze w miarę posiadanych środków, 
choć sami w ciężkich warunkach, sta- 
rają się im ulżyć. Oceniają należycie 
tę pomoc tubylcy, ze czeią patrzą na 
misjonarzy, a rozumiejąc, że tylko 
wielka wiara może zmusić do dobro 
wolnego przebywania w tak okropnych 

nkach, coraz bardziej przekony»* 
wują sią do chrystjanizmu i liczba 
nawróceń silnie wzrasta, 


Walny Zjazd inwalidów woj. 


W dniach 26—28 bm. odbędzie 
się w Warszawie 10-ty walny. 
zjazd delegatów Związku Inwali- 
dów wojennych Rzplitej, w którym 
weźmie udział około 1000 przedsta- 


Na zjeździe omówionych będzie 


dokonane zostaną wybory władz. 
że | Ponadto omówione będą sprawy za- 
opatrzeniowe w związku z noweli- 
zacją ustawy inwalidzkiej, sprawy; 


„Zielony Sztandar“ pisze, 


go „święta“ i kończy życzeniem, 


dla młodzieży | żeby jak najprędzej nadeszło wy-|koncesyjne, wynikłe skutkiem re- 
pogadanki o szkodliwości ostu, po.,tępienie wszelakiego ostu z życia 
czem przy dźwiękach orkiestr wy-l publicznego. 


organizacji monopolu tytoniowego 


— Dobra rada, — rzekł 
z uznaniem. 


Zapadło milczenie. Capone po- 
wiódł oczyma wokoło, a widząc, że 
nikt nie zabiera głosu, zwrócił się 
do O'Haary i powiedział tym sa- 
mem tonem, którym poprzednio za- 
mawiał wino: 

— Rób, co do ciebie należy ... 

O'Haara pochylił głowę i za- 
mruczał niezrozumiale, ale błysk 
małych ócz świadczył, że zrozumiał 
rozkaz i wykona go. 

— Myślę, — wycedził Serritella, 
bawiąc się szklanką, — że byłobv 
pożądane, aby Lensfield lub Vo!pi 
zajął się Strandfordem... 

Nitti, żywo gestykulując, prze- 
ciwstawił się tej propozycji, dowo- 
dząc, że nie można angażować się 
jednocześnie na dwu frontach, 
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„Miasto zbrodni” 


REPORTAŻ POWIEŚCIOWY 


Nitti 


_ Nitti spojrzał na niego z niechę- 
cię. 
— Więc co? Radzisz nie tykać 
(Weissa? — spytał podstępnie. 

Carter wzruszył ramionami 

— Nie nie radzę. Nie wkraczam 
w twoją dziedzinę, zwracam tylko 
uwagę na ewentualne następstwa 
twojego zamysłu. 

— Carter ma słuszność, —- prze- 
ciął Capone dyskusję. — Moran 
jest niebezpieczniejszy od Weissa. 
więc muismy .., 

— Sprzątnąć obu, — przerwał 
Lensfield szefowi, ohnażając zęby 
w złym uśmiechu. — Taka jest mo- 
ja rada. 
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zwłaszcza, że za Strandfordem stoi Ście może lepiej pozostawić jego i 


Ita. . 
bardzo niebezpieczny człowiek — |Strandforda narazie w spokoju, Ale 
Hurley, tylko narazie. 


— Kto z was zna Hurlev'a oso- 
biście?? — spytał Capone, 

— Ja, — odpowiedział Carter. 
— Spotykałem go dawniej w klu- 
bach i mogę tylko przyznać słusz- 
ność Frankowi. Hurlev byłby groź- 
nym przeciwnikiem, gdyby doszło 
do otwartej walki, groźniejszym 
od Morana. Sam nie wywoła walki, 
ale podejmie ją, gdy zo zmusimy do 


„— Ma się rozumieć, — przy; 
taknaął Nitti. — Przyjdzie kolej i 
na niego. i 

— A ja mam nadzieję, że to nie 
będzie konieczne, — powiedział Ca- 
pone, jakby w zamyśleniu. — Tego 
człowieka byłoby szkoda, Spróbuję 
porozumieć się z nim. 

— Hurley wart conajmniej mi- 
ljon, — oświadczył Nitti z przeko- 


obrony, naniem. — Jeżeli Strandford robi 
— Ja wiem, kim jest Hurley.|obecnie dobre interesy, to tylko 
choć go nieznam osobiście, ale nie|dzięki Hurley'owi. 


zaszkodzi, jeśli nam powiesz, Car-| 
ter, co ty wiesz o nim... 

Carter uczynił to, nie szczędząc 
określeń bardzo pochlebnych dla 
Hurlev'a. 

— Hm, — mruknał Serritella, — 
jeżeli to taki człowiek, to rzeczywi- 


— Basta! Teraz mówmy o sza- 
nownej policji, — rzekł Capone, — 
Głos ma Serritella. 

Dygnitarz wzruszył ramionami. 

— Powiedziałem już wczoraj! 
Jestem narazie bezsilny. I nie me- 
gę powiedzieć nie więcej. A 
(Ciąg dalszy nastąpi.) 


Btr. 4. 
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„GAZETA GRUDZIĄDZKA“ 


Nr. 68. 


Poprzednicy Hausnera w tułaczce na Oceanie. 


Wypadki ocalenia samolotu, za- 
ginionego w locie transatlantyckim 
na wodach Oceanu, są niezwykle 
rzadkie. Kilka lat zaledwie notuje 
tistorja lotnictwa. Nigdy, jednak 
nikt nie utrzymał się na falach 
oceanu tak długo, jak Hausner, 

Trzynaście lat temu dwaj lotni- 
cy Choker i Graw wystartowali Z 
New Foundland, kierując się do 
Europy. Drugiego dnia 
już cały świat radosna wiadomość, 
że lotnicy szczęśliwie przebyli 3000 
kilometrów nad oceanem, że wi- 
dziano ich w odległości 200 zaledwie 
kilometrów od Francji. W Anglji 
aż się zakotlowało. Na lotniska 
zbiegały się tłumy. Tymczasem 
godziny mijały, zupełnie tak samo, 
jak przed kilku dniami na lotniskn 
warszawskiem. Aeroplanu jak nie 
widać, tak nie widać. Minął dzień, 
a później noc, pełna trwogi i ocze- 
kiwania. Minęło kilka dni i minął 
cały tydzień. Gazety zapomniały, już 
prawie o śmiałych lotnikach. Je- 
szcze krążyły bezradne bez przeko 
nania kanonierki wojskowe angiel- 
skie. Poszukiwano bodaj  szcząt- 
ków, bodaj śladu napewno nie ży, 
jących już lotników. Gdy raptem... 

A było tak: aeroplan został u- 
szkodzony zupełnie niespodziewa 
nie, rzeczywiście w „minimalnej“ 
odległości od brzegów  Irlandji. 
Lotnicy zdecydowali, iż lecieć dalej 


z towarzyszami. Wzięli kierunek 
na Nowy Jork. Zamierżałi jedhak 
zatrzymać się na wyspach azor- 
skich, uzupełnić braki benzyny i le- 
cieć dalej. Atlantyk svowity był 
całunem nieprzeniknionej mgły 
Lotnicy zabłądzili. Dalej lecieć nie 
było sensu. Kompas się popsuł. Sy- 
tuacja była groźna i zdawało się, 
bez wyjścia. Opuszczono się na 


obiegła| wodv oceanu. 


Tymczasem w Madryce niepo- 


wierzchnię oceaniczna, voszukując 


zaginionych lotników. Nie i niko- 


go! Tudno, zginęli bohaterską 
śmiercią lotników... 

Aż tu nagle, młody porucznik 
awjacji angielskiej, nadaje radjo- 
gram, że znalazł lotników. Jeszcze 
żywi, jeszcze się trzymali, zagubie- 
ni gdzieś w bezkresnych obszarach 
wodnych. Okazało się, że lotnicy 
po się na wodę zaledwie w od- 

głości 50 mil morskich od najbliż- 


kojono się bardzo. W morze wy-|szego portu na Azorach. Prądy 
szły statki na poszukiwania. Całe| morskie i fale odrzuciły ich następ- 
eskadry aeroplanów lustrowały po- nie od brzegów. 
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niepodobna. Lepiej samemu pla-| DD 


nować na wodę i i czynić próby, aby 
się na niej możliwie długo utrzy- 
ma”. Zrobione! A zrobione to by- 


» łowszczęśliwych okolicznościach, w 


bezpośredaej blizkośc: malego sta- 


_teczku „Marja“. Statek przyjął na 


pokład niespodziewanych pasaże- 
rów. Sam jednak, skutkiem fatal. 
nych warunków atmosferycznych 
zabłądził, Nie posiadał przytem ra- 
dja. Dopiero po tygodniu przybił 
do brzegów angielskich. 

Dnia 21 czerwca 1929 r. z Hisz- 
panji wystartował znany. kataloń- 
ski separatvsta Mello-Franco wraz 
OROIZ Da TETY WOW ORO TWECIE WRZ? PWEREDL ERZE 


Siła zwierząt i owadów. 


Człowiek, który mieni sie być pa- 
nem wszelkiego stworzenia, aż nadto 
skłonny jest spoglądać z lekceważe” 
niem i pogardą na otaczający go świat 
zwierzęcy, nie zdaje sobie często spra» 
vyz tego, że nawet najdrobnięjsi 
przedstawiciele tego świata © wiele 
bardziej ną swój sposób sa wyposaże» 
ni do walki o byt, niż człowiek, 

Wystarczy naprzykład przyjrzeć 
się za pomocą ostrego szkła powiększa- 
jącego małemu  chrząszczowi, ażeby 
stwierdzić, że posiada on straszne na 
rzędzia drapieżne, które mu dają w 
świecie owadów to samo stanowisko, 
co lwu w świecie ssaków drapieżnych. 

Dźdżowniea rozporządza bardzo po» 
ważną siłą mięśni i stawia silny opór, 
kiedy się ją próbuje wyciągnąć z jej 
kryjówki. Podobnie ; padalec woli ra« 
czej być rozerwanym na kawałki, niż 
pozwolić się wyciągnąć ze swej jamy. 

Nadzwyczajną siłą  rozporządza 
pchła, Wytresowane pchły zdołają 
uciągnąć cieżar 70-krotnie większy, niż 
własna waga. Ciekawy jest sposób ich 
tresowania. Ażeby sie odzwyczaiły od 
skakania i nie uciekały, trzyma się je 
przez dłuższy czas między małemi 
szklankami wielkości szkiełka zegarka 
kieszonkowego, następnie zaprzęga Się 
je przy pomocy cieniutkich drucików 
srebrnych do wózików. armatek itp. 

Wielkim siłaczem jest również ma: 
fa mrówka. Gdyby człowiek chciał 
jej dorównać, muciałby uciągnąć pięć 
wagonów, każdy po 20 tonn (po 400 
centnarów) i to nie po szynach, lecz po 
zwyczajnej drodze, Chrzaszcz:0olbrzym 
potrafi uciągnąć ciężar przeszło 5+fun- 
towy. 

Podobnie wszystkie inne owady, na* 
wet najdrobniejsze, wykazują znacznie 
większą siłę niż człowiek. 


PROCES MATUSZKI. 
Widok sali rozpraw. Na lewo oskarżony (X). 
udaje się na salę rozpraw, 


Na prawo; żoną Matuszki 


NAJCIERAWSZE Z DNIA 


Z Polski. 


JESZCZE TYLKO 400 WETERA- 


NÓW Z POWSTANIA 1863 R. 
Jak wykazują obliczenia weterań: 
skiej komisji kwalilikacyjnej przy 
min. spraw wojskowych, komisja ta w 
ciągu 12 lat niepodległości zarejestro- 
wała 4.069 weteranów uczestników pows 
stania styczniowego 1863 r. W liczbie 
tej zarejestrowapo 233 oficerów pows 
staniowych i 33 Weteranki. 

W ostatnich czasach wielu z tych 
weteranów przeniosło sie do wieczno: 
ści tak, że obecną liczbę weteranów, 
żyjących w całym kraju. podają na 
około 400 osób. 


WSIE PŁONĄ, 
We wsi Modliycwicze koło Koń: 
skich w woj. kielecziem wybuch] Po- 


irzeki, gdzie sie wykąpał. 


żar w jednem z gospodarstw, Wobec, 


szalonej wichury. 
z budynku na budynek, wreszcie objal 
całą prawie wieś. Pastwą pożaru p 
dło 36 zabudowań gospodarstkich i kil: 
kanaście sztuk bydła, 

We wsi Karaszewo pow. grodzień- 
skiego, wybuchł pożar w zabudowa» 
niach Jana Kuźniekiego i Bazylego 
Furmana, połączonych wspólnym da 
chem. Ogień szybko przerzucił się na 
sąsiednie zabudowanie i w ikrótkim 
czasie strawi! 44 domów mieszkalnych, 
36 stodół i 40 zabudowań gospodar- 
czych, czyli prawie cała wieś. Straty 
wynoszą około 259.600 zł. 

Bez dachu nad glowa jest 60 rodzin. 
Na miejsce pożaru przybył starosta 
grodzieński dla zorganizowania poz 
mocy dla pogorzeleów. 


OPADY ŚNIEŻNE W CZERWCU. 


W Worochcie woj. stanisławowskie= 
go i okolicy spadł przed kilku dniami 


w nocy obfity śnieg. który pokrył góry. 


Ze zro- 
to 


warstwą kilkocentymetrową. 
zumiałych względów, wywołało 
wprost panikę wśród kuracjugzy. 
Obecnie śnieg stajał, 


ogień przenosił się. 


KONGRES CYGANÓW. 

W miejscowości Pilewice pod Przes 
myślem w Małopolsce odbył się w 
tych dniach ogólnopolski zjazd cyga* 
nów. Na Zjeździe tym przewodniczył 
król cygański Bazyli Kwiek. W cza- 
sie zjazdu odbywały sie huczne zaba: 
wy przy ogniskach, zakrapiane mio 
dem i winem. 

W zjeździe brała udział wielka 
ilość delegatów cyganów z rozmaitych 
dzielnie. 


DZIWNA HISTORJA 
CZŁOWIEKA KTORY 
UMTERAŁ I OŻYWAŁ, 

W miasteczku Orła pow. bielskiego 
wydarzył się dziwny wypadek. Sol- 
tys Augustowski udał sie do pobliskiej 
Po powros 
tie do domu poczuł sie niedobrze. We- 
zwano lekarza, który po zbadaniu 
Augustowskiego nie stwierdzil ża- 
dnych objawów choroby. Po wyjściu 
lekarza stan Angustowskiego pogor- 
szył się. Wezwane wówezas lekarza 


powiatowego, który jednak zastał już 


i trupa i skonstatował śmierć. Rodzi- 


na wobec tego poczęła czynić przygo- 
towania do pogrzebu, w tej chwili 
Augustowski podniósł sie z łóżka į za 
czął do zebranych przemawiać. Domo- 
wniey przestraszeni zbiegli, co znów 
tak podziałało na Augustowskiego, że 
dostał ataku sercowego i tym razem 
naprawdę umarł. 


Ze świata. 


BUNT KATOWANYCH 
WYCHOWANKÓW, 


W sowieckim „domu poprawczym* 
w Łopianee pod Mińskiem wybuch 
bunt przebywających tam chłopców. 
Chłopcy w liczbie 115 zwiaązali dozor- 
ców i komendanta domu poprawczego, 
a następnie, obrabowawszy spiźżarnię. 
rozbiegli się, Dozorcy związani przez 
zbuntowanych wychowanków _— leżeli 


kilka godzin, zanim zdołali za. 


alarmować milicję, Uijęto 65 zbiegów, » 


zaś 55 ukrywa sie jeszcze. 
Przyczyną buntu było nieludzkie 
traktowanie chłopców przez dozorców, 


KRADNĄ.., SZOSY, 


Przed. pewnym czasem głośną byla 
afera, jaką wykryto w Rumunji, a 
mianowicie afera wykradzenia toru 
kolejowego na przestrzeni klikudzie: 
sięciu kilometrów, wraz z inwentarzem 
stacyjnym, mostami, sygnałami itd. 

a pozór wiadomość ta wygldąała na 

twór fantazji dziennikarskiej, ale 
ak stwierdzono, w rzeczywistości po- 
legała ona na fakcie. 

W Rumunji skradziono kolej, to 
dlaczegożby u nas nie można było 
skraść naprzykład ,.. szosy. 

Fakt taki miał miejsce i to nieda: 
leko Warszawy. w miejscowości 
Okęcie niewykryci złodzieje rozbrukos 
wali kilkanaście metrów szosy z kost- 
ki granitowej i wywieźli ją w niewia: 
domym kierunku. Rzecz ciekawa, że 
„pracowali“ oni w biały dzień na 
oczach przechodniów, Z których żaden 
nie wpadł na myśl, że pracowici brus 
karze — kradną szosę. 


ŚMIERTELNY POJEDYNEK 
PANIEN NA KIJE, 


Wskutek nieporozumień wynikłych 
na tle zazdrości o kawalera, w mici- 
scowości Osengled na Węgrzech od- 
był się pojedynek na kije między 2-ma 
pannami. 

W. wyniku tego pojedynku jedna z 
tych panien oberwała takie cięgi, że 
wkrótce zmarła, druga zaś jest cięż- 
ko ranna. 


ECHA KATASTROFALNEGO 
POŻARU OKRĘTU. 


Polak Marjan Olewski, który jadąe 
bez biletu na francuskim okręcie „Ge: 
orges Philippar*, w czasie pożaru te- 
go okrętu przy zachodnich brzegach 
Azji, dokonywał cudów bohaterstwa 
przy ratowaniu pasażerów, po dowie: 
zieniu go do portu w Marsylji został 
oddany pod sąd za jechanie bez biletu. 

Sad Marsylski skazał go za to na 
8 dni więzienia, 


STARZEC 165 LETNI. 


W Angorze w Azji Mniejszej znale- 
ziono mężczyznę nazwiskiem Timu An: 
gha, który liczy obecnie aż 165 lat. 
Wobec tego dotychczasowy rekord dłu: 
gowieczności pobity został o całe 9 lat. 


ZACIĘTE WALKI POD 
CHARBINEM. 


Niedaleko Charbina wrą zacięte 

walki między armja mandżurską po$ił* 
ai przez Japończyków, a nieres 
gularnemi oddziałami  chińskiemi, 
Chińczycy stosują taktykę chowania 
się za dnia, a nękania Japończyków 
ustawieznemi atakami i alarmami nor 
enemi, 

Chiński generał Maa zbiera nową 
ermję między Hailung Kiang a rzeką 
Amurem. Dotychczas siły jego wy- 
noszą już około 14.000 kawalerji i 
15.000 piechoty. 


WOJSKA CHIŃSKIE W ROLI 
BANDYTÓW. 


Na rzece Yang=*Tse w pobliżu Czun: 
King w Chinach rozegrała sie krwawa 
walka między oddziałami wojsk chiń: 
skich a amerykańską kanonierką, — 
Wojska chińskie usiłowały zmusić 
parowiec angielski „Wanliu*, wiozący 
na pokładzie 110.000 dolarów w złocie. 
do poddania sie. 

Na pomoc statkowi przybyła kauoe 
nierka amerykańska, Chińczycy otwo» 
rzyli z brzegów ogień artylerji, na co 
kanonierka amerykańska odpowiedzia- 
ła gradem pocisków, które spowodowa: 
ły dotkliwe straty wśród oddziałów 


l chińskich. 


OTITA E VENEUSE ET AE EET YB 
* LISTÓW NIEOFRANKOW A. 


NYCH. lub ofrankowanych nienale- 
życie, nie wykupujemy. 
Administracja „Gazety Grudg,“ 
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“Kongres chłopski 


z 


powiatów zamojskiego, tomaszewskie= 
go, biłgorajskiego, krasnystawskiego i 
hrubieszowskiego. , 

W niedziele «n. 26 czerwca b. r. 
a nie 19:go, Stronnictwo Ludowe orga 
nizuje 

WIELKI KONGRES CHŁOPSKI 

W ZAMOŚCIU. 


Na Kongres ten wzywamy wszyst» 


. kich ludowców do gromadnego przy» 


bycia. Każdy uńwiadomiony rolnik 
winieu spełnić swój obowiązek i sta- 
wić się bezwzględnie na ten pierwszy 
Kongres Ludowy 

W Kongresie wezma udział: 1) pres 
zes Rady Naczelnej Stron. Lud. poseł 


"Wincenty Witos, 2) prezes Kongresu 


Stron. Lud. posel Maksymiljan Mali- 
nowski, 3) prezes Nacz. Kom. Wyko» 
nawczego poseł dr. Stanisław Wrona, 
4) sekretarz naczelny Stron, Lud, Ka: 
zimierz Bagiński, 5) prezes Klubu Par- 
lamentarnego Stron. Lud. poseł Mi: 
chal Róg i 6) poseł Tomasz Czernicki 
i inni. 

Uroczystość Kongresu rozpocznie 
się o godz, 12-tej w południe wręcze= 
niem Zarządowi Powiatowemu nowo: 
ufundowanego sztandaru Stronnictwa 
Ludowego. Po wygłoszeniu przemó: 
wień w głównej sali teatralnej Domu 
Ludowego, zorganizowany będzie o 
godz. 1-ej pochód. 


KOMITET OKR. KONGRESU. 


4 Zjazd rejonowy 


pow. Kozienieckiego. 


Zjazd rejonowy dla gmin Góra 
Paławska, Oblasy, Grabów n. Wisłą, 
Zwoleń, Sarnów, Policzna pow. Kozie- 


Chłopi stawcie się licznie. 


Zebrania 
Stronnictwa Ludowego 


' Radzyn. W dniu 26 czerwca br. od: 
będzie się Zjazd statutowy Stron. Lud, 
z powiatu radzyńskiego we wsi Szóstka 
w. remizie strażackiej, 

Pow, Kozienice. Dla wsi Góra Pu. 
ławska, Oblasy, Grabów. n/Wisłą, Zwo- 
lin, Sarnów, Policzna, odbędzie się 
zjazd regjonalny Stronnictwa Ludowe» 
go we wsi Zarzecze, w dniu 26 czerwca 
o godz, l-szej po południu. Na Zjazd 
przybędzie p. Wiśniewski B. Chłopi. 
stawcie się licznie. 


ZEBRANIE MŁODZIEŻY 
WIEJSKIEJ „WICI“. 


Konin. Dnia 24 czerwca br. w. pią? 
tek, w lokalu Sekretarjatu Stron. Lu- 
dowego przy ul. Słupeckiej 11, odbę: 
dzie się zebranie organizacyjne Mlo» 
dzieży Wiejskiej „Wici“, na które 
przybędą pos. Langier i pos, Babski, 
wiceprezes Zw. „Wici“. 

PEPI NIER PIE ABY O IA EOT TSE 


Radjofonija w świetle 
cyfr. 


Tygodnik „Radio“ zamieszcza w je» 
dnym z numerów dane, dotyczące licz- 
by radjosłuchaczy na całym świecie. 
Ilość zarejestrowanych radjosłuchaczy 
na całej kuli ziemskiej wynosi 85 mil- 
jonów. W samej Europie liczba radjo- 
słuchaczy wynosi 15 milj., przyczem na 
poszczególne kraje przypadają nastę: 
pujące cyfry: Niemcy 3.700.000, Anglja 
3.500.000; Rosja 2.700.000: Francja 
1.200.000; Hiszpanja 500.000: Szwajcarja 
482.000; Austrja 456.000: Holandja z po- 
siadłościami 427.000: Polska 821.000; 
Czechosłowacja 315.000; Wegry 307.000; 
Włochy 176.000; Szwajcarja 103.000; 
Norwegja 84.000. 

Ilość radjosłuchaczy na 1.000 miesz: 
kańców: na całej kuli ziemskiej — 18; 
w Ameryce — 88: Australji, Azji, Afry* 
ce i Wyspach — 45: w Europie 35, 
przyczem: w Danji 128, Szwecji 84, An» 
glji 81. Austrji 67, w Niemczech 58, 
Francji 80, Rosji 28, Czechosłowacji 
24, Polsce 10, we Włoszech — 5, 


w powiecie 


W dniu 16 maja we wsi Trzeieńcu, 
pow. siedleckiego, zebrało się około 500 
osób z pośród okolicznej ludności, dla 
zakończenia Święta Ludowego, które 
obchodzono w innej wsi. 

Kiedy ludność zgromadziła się w 
Domu Ludowym i rozpoczęły się oko- 
licznościowe przemówienia, kilku 050: 
bników, nasłanych przez sanację, po- 
częlo zachowywać sie niewłaściwie, na 
co stojący obok nich ludowcy zwrócili 
im uwagę, a gdy to nie pomogło — wy- 
pchnęli za drzwi. Prowokatorzy rzu: 
cili się na ludowców į wywiązała się 
bójka. Widząc co się dzieje, przewo: 
dniczący obchodu p. Pietrak zmuszony 
był opuścić zebranie i udał się przed 
salę, aby zwaśnionych pogodzić, Na 
to widocznie tylko czekała policja 
(przysłana na obchód aż z 2-ch gmin), 
która dotąd spokojnie przyglądałą się 
zajściu, nie starając gie zakłócających 
porządek usunąć. Policjant ze Skórcza 
podszedł do przewodniczącego Pie: 
trzaka, chwycił go za włosy, uderzył w 
skroń trzymanym rewolwerem i począł 
strzelać. 

Ludność widząc niesprawiedliwość i 
rozzuchwalenie bojówkarzy, rzuciła się 
na nich z kamieniami, przepędzając 
ich łącznie z policjantem. który bił 
Pietraka, 

Nad ranem następnego dnia, kiedy 
ludzie jeszcze spali, zjechała policja w 
większym już składzie, otoczyła dom 
p. Pietraka į aresztowała go. Prele* 
genta J. Berenca, który był na zakoń- 
czeniu Święta Ludowego w Trzcieńcu, 
aresztowano kilka godzin wcześniej w 
drodze do domu. Aresztowanych prze» 
wieziono do Siedlec i osadzono w wię: 


PokKłosie zjazdu oKręg. Stron. Ladoweśo 


w Poznaniu. 


Ze względu na wielką obfitość rms w sprawie zajść w Łapa- 
materjału w poprzednim numerze|nowie i u 
= «facto ze zjazdu poznań-|bowania przez zjazd okręgowy w 
ego zmuszeni byliśmy podać| Poznaniu. Taką samą rezolucję po-|. 
drobniejszym drukiem i w bardzo|winny uchwalić ws 
formie. Dzisiaj zwraca-| Stronnictwa Ludowego w całej 
my szczególną uwagę na zamie-| Polsce w dniu 26 czerwca, 
szczoną w poprzednim numerze re-| będzie poświęcony pamięci 
zolucję postawioną przez general-| głych 


zwięzłej 


nego sekretarza Stronnictwa Ba- 


WIADOMOŚCI BIEŻĄCE 


Wtorek, 21 czerwca 1932. 
Wtorek: Alojzego Gonz. W. st. 3,15; 
zach. 7.59. Wschód ks. 22,59; z. 6.29. 
Wschód słońca 3.15; 


Środa: ray, 
zach. 7,59. Wschód ks. 28,14; z. 7,55. 


Czwartek: Bogusia , Wsch. sł 3,16; 
zach. 7,59. V RE. bA 28,27; z. 9,15, 
Przy grypie, zapaleniu oskrzeli, za- 
paleniu migdałów, katarza wierzchoł: 
ków płucnych, zakatarzeniu nosa, gar: 
dzieli i krtani, chorobach usznych 1 
ocznych, pamiętać należy, aby żołą- 
dek i kiszki były dokładnie przeczy? 
szczone przez użycie naturalnej wody 
gorzkiej „Franciszka:Józefa*. Żądać w 
aptekach. 


* DZISIEJSZY NUMER .GAZE.- 
TY“ wydajemy w objętości 6 stron. 
Zarazem dołączamy bezpłatny doda- 
tek „DOBRA GOSPODYNI“. 


Województwa centralne. 


BURZA GRADOWA 
NAD PUŁAWSKIEM. 

W ostatnich dniach nad powiatem 
puławskim p burza gradowa, 
która wyrządziła tam olbrzymie szko: 
dy. Grad zniszczył ponad 400 
zasiewów. Straty wynoszą około 400 
tysięcy zł, 


ROZKOPALI GRÓB, ABY UKRAŚĆ 
BUTY. 

Niewykryci sprawcy przedostali się 
na cmentarz w Biedkach pow. wołko= 
wyskiego, gdzie odkopali mogiłę zmar- 
łego niedawno a  policj 


ha| szych mękach i czując żał do p. ©. 


siedleckim. 


zieniu śledczem, gdzie ich trzymano 
przez 10 dni. Potem aresztowano je- 
szcze 5<ciu innych obywateli z Trzejeń:* 
ca į trzymano ich przez 2 dni. Wobec 
wszystkich aresztowanych stosowano 
obostrzenia więzienne. 

W czasie aresztowania p. Pietraka 
miały miejsce bardzo „ciekawe“ incy- 
denty. Oto wywołano jednego z miesz- 
kańców p. Kluczka, a gdy ten wyszedł, 
policjant zmierzył się do niego z kara: 
binu i dał komendę, aby się nie zbli- 
żal, P. Kluczek, widząc karabin wy* 
mierzony w siebie, cofnął się, lecz po» 
licjant podbiegł ku niemu i uderzył 
go kolbą karabinu w piersi tak silnie, 
iż upadł nieprzytomny. Innym znów 
strzałami z karabinu nie pozwolono 
wyjrzeć z podwórza. 

Ludzie zbudzeni strzałamj zaczeli 
się gromadzić, nie rozumiejąc, co się 
dzieje, wówczas przodownik z Wodyń 
powiedział, jż jeśli zechca — całą wieś 
spalą. 

Takie rzeczy dzieją Się pod zarzą- 
dem starosty Gulińskiego. 

Niezmiernie charakterystyczne na 
dzisiejsze czasy było zachowanie się 
ogółu chłopów po aresztowaniach w 
Trzcieńcu. 

Samorznutnię zorganizowano komi: 
tet, który zbierał żywność dla areszto: 
wanych ij przydziela? ludzi do pracy w 
ich gospodarstwach, tak, aby żadnego 
uszczerbku nie ponieśli, będąc ofiara- 
mi sprawy ogółu. 

Jest to jeszcze jednym więcej prze» 
jawem, iż chłop nasz zrozumiał jż dla 
organizacji własnej nietylko trzeba 
nieść swój zapał, ale i ponosić ofiary. 


chwałoną we formie šlu- 


stkie Koła 


który 
pole- 
w Lubli i Łapanowie. 


Bezdziecha, otworzyli wieko trumny i 
zrabowali trupowi buty. Polieja pro 
wadzi dochodzenia celem wykrycia 
sprawców, 
UJRZAWSZY WISIELCA, TRZEBA 
GO RATOWAĆ. 


W jednym z Sądów Grodzkich w 
Warszawie toczyła sie ciekawa spra: 
wa. Oto niej. Stanisław Gulka pewne- 
go świątecznego popołudnia wybra! się 
do podmiejskiego lasku na Bielanach i 
położył się w cieniu rozkwitłego ka: 
sztana, Nagle zauważył opodal nie: 
starego mężczyznę, który dłuższy czas 
krążąc koło sąsiednich drzew, wybrał 
silniejszą gałąź, zarzucił na nią pasek, 
a następnie zrobiwszy petlice, założył 
ją sobie na szyję. P. G. przyglądał 
się temu widowisku zupełnie spokoj- 
nie. Desperat zawisł na gałęzi, lecz 
wybrawszy sobie za miską, dotykał 
stopami ziemi. Męcząc sie dzięki te: 
mu, desperat stracił ochote do śmierci 
i zwrócił się do p. Gulki z prośbą: „Pa: 
nie, oderżnij mnie pan“. Usłyszał że- 
dnak zimną odpowiedź; „Paszoł won! 
będą mnie później jeszcze ciązali po 
poliejach, że ruszałem wisielca!* Wi: 
sielee uratował się jednak po dłuż 


oskarżył go w policji, iż ten „nie rato- 
wał go w potrzebie*. Protokół określił 
przestępstwo p. Gulki, jako „zaniecha= 
nie działania, skutkiem którego na: 
stąpiło narażenie życia“. Sąd po Toz- 
prawie uniewinnił p. G. dając mu tyl- 
ko radę, aby na przyszłość zachował Się 
w podobnym wypadku bardziej po 
ludzku 


m e S Nz R M m A, e e a e W W W, ME Z A Z W S 


: „GAZETA GRUDZTĄDZKA* Str. 5 
Szykany i terror ludności 


* CZAS JUŻ NAJWYŻSZY 
odnowić prenumeratę na Gazetę 
Grudziądzką na II-ci kwartał. 
Czyście już o tem pomyśleli? Za- 
krzątnijcie się więc przy tern, by za- 
łatwić już teraz zamówienie Gazety 
Grudziądzkiej, gdyż później gdy 
zaczną się roboty w polu nie będzie 
na to czasu. 

OPINI U „m. 11 2.50 TAE BZYDOTOUDATZNE TAT TA AIZ ITSA 


Ku czci poległych 
lotników. 

Komitet Budowy Pomnika ku ezci 
poległych lotników zwraca się z gorą- 
cym apelem do rodzin, znajomych i 
kolegów poległych lotników o łaska: 
we nadesłanie życiorysów oraz foto 
grafji lotników, poległych od 1919 r 
Dokumenty te są niezbedne do zakoń. 
czenia prac redakcyjnych związanych 
z wydaniem księgi pamiatkowej „Ku 
Czci Poleglych Lotników. 
Komitet prosi o nadsyłanie ich na 
ręce kapitana Stanisława Borowego 
najpóźniej do dnia 10 lipca rb. pod 
adresem: Warszawa-Okęcie, 1 pułk lot: 
niczy. — Nadesłane materjały zostaną 
po wykorzystaniu niezwłocznie zwró. 
cone, 
Wszystkie pisma proszone sa o prze» 
drukowanie powyższej wzmianki. 
CLIII STP AYO TY TDI Y TTP WE S "r 


JAK KOZA DOSTAŁ SIĘ DO KOZY. 
Na ulicy Freta w Warszawie pa: 
trol policyjny zatrzymał osobnika w 
mundurze podporucznika z oznakami 
18 p. uł. pomorskich, który zachowy 
wał się w sposób niewłaściwy. Oso: 
bnika sprowadzono do komisariatu 
Przy bliższych badaniach okazało sie. 
że jest to niejaki Bolesław Koza ve! 
Kozak, lat 25, z zawodu praktykant 
cukierniczy, znany lotr warszawski. 
Oszusta osadzono w więzieniu 


Małopolska. 


ZAWIŚNIE NA STRYCZKU. 
Przed sądem przysięgłych w Zło- 
ezowie stanął pod zarzutem zbrodni 
skrytobójczego morderstwa Maiucki. 
Zamordował on swego teśria, bogate: 
go włościanina. Sąd skazał Malrekie- 
go na karo śmierci przez powiesztnie. 
Obrona wniosła kasacje. 


KOŚCIÓŁ ODKUPIONY 7 RAK 
ŻYDOWSKICH. : 

Istnieje w Krakowie kościół św. 
Agnieszki, który przez szereg lat by? 
nieczynny, a gmach kcścielny stanowił 
własność rąk żydowskich. Rzecz pro: 
staże tego rodzaju sytuacja byla pla- 
mą na honorze katolickiego Krakowa. 
Wreszcie utwerzono komitet. któremu 
udało się wykupić kościół z rąk ży 
dowskich. Obecnie kościół ten restau- 
ruje się, a w dniu 19 czerwca rb, ad: 
była się urozcystość wmurowania pn- 
miątkowego kamienia ka awieczniecia 
chwili rozpoczecia odnowienia kośrio: 
ła. Kościół ten będzie kościcłiem gar- 
nizonowym wojska stacjonującego w 
Krakowie. 


sschodnie, 


STRASZNA BURZA 
NAD WILEŃSZCZYZNA. 

Burza, która 14 bm, przeszła nad 
powiatem wileńsko-trockim. powywra- 
cała kilkanaście starych drzew, zerwa» 
za z il budynków dachy. Od uderze- 
nia piorunu spaliły sie dwa chlewy i 
trzy domy. 

W majątku Pawłowa, gminy Tur: 
giele od uderzenia piorunu zabity %0- 
stał Stanisław Sterch i Kazimerz Stau- 
kiewicz, trzy inne osoby doznały po: 
parzeń. 


MORDERSTWO W SPORZE 
O MIEDZĘ. 

Zamieszkałe we wsi Oparypsy gm. 
radziwilłowskiej w pow. dubneństim 
Likierją Mazurkiewiczowa i jej córka 
Anastazja, zamordowały w okrutny 
sposób Jana Poczajowca. rolnika, któ- 
rego uderzyła pierwsza drąziem w głos 
wę, a gdy upadł na ziemię biła go ki- 
jami z córką po głowie. W stanie cięż: 
kim przewieziono ofiare do szpitala, 
gdzie zmarł po kilku godzinach, Mer- 
derczynię uwiezieno. Powodem zbros 
dni był długotrwały spór o miedzą, 


Kresy 


. 


% Tm. a e~n Ar 


Btr. 6. 


ŻYCIE GOSPODARCZE |nformacie. 


się pogorszył. Przyczynił się 
do tego prawdepodobnie brak opa- 
dów w ciągu drugiej połowy kwie- 


Notowania giełdowe 
z dnia 17-go czerwca 1932 r. 


Ziem i Prea S ; i 
Płacono oł te -10 i tnia i pierwszej dekady, mają, BP 
WYDZ PAZ Kraków przedzony niedużą ilością opadów 
Pszenica _ 28.50-29,00- 27.50-28.06] pass pzy ZE polowie xwietnia. 
Żyto 27 00-28 00 25 50-26 LU Dość częste przymrozki w drugiej 
Jęczmień 31.503200 18.25-16.25 połowie kwietnia również wpłynęły 
Jęczmień da ; i 7 hamująco na rozwój zasiewów, a 
bromak WEZ LE a wyniku i na stan z potowy MAR 
r X '— | Na pogorszenie się stanu zasiewów 
ra fgit 28.50-24.00. 25.00-24.00 w międzyczasie być może miało też 


wpływ ogólnie znane zmniejszenie 


Zenna6G5% 5.00-50. A 
5 APR VA A S r stosowania nawozów saletrzanych 


43,50-44,50 


č , nd 5, j- : "4: ' .. . 
gute: s ZARY PEŁNO Ww celach pobudzenia wegetacji wio- 
pszenue _ 13,50-14,00  12,00-12,50| ©7703 | 
iiepaki. o SABIO A aa AE as zee s. ENAA Aaa 
p t , Ę ' — 1mm > 


Jak gwałtownie kurczy się dzia- 
łalność banków świadczy nast. 


Groch polny 30,90-33,00 —,—-—, — 
Kuchy rzep. 17.00-18.00 za ers 
Kuchy lnian. 22,00-23.00 
Słoma 11,00-12,0U 
Siano luźne 12.00-14,00 
Ziemniaki jad, 8,00- 9,00 


8,00- 9.00 
1 2.00-13,00 


bankach akcyjnych, których kapi- 
tał wynosi około 80 proc. kapitału 
wszystkich banków akcyjnych wo- 
góle, wkłady terminowe i bezter- 
minowe ogromnie zmalały. 
zmalały. 
Ą Gdy jeszcze przed rokiem wkła- 
„ Wywóz polskiego masła do Nie-|dy te w tych bankach wynosiły 
miec wyniósł w pierwszych  czte-|okrągłe 500 miljonów zł., na dzień 
rech miesiącach roku zeszłego 20|1 maja r. wynosiły już tylko 262 
tys centn. metr., podczas gdy w|mil. zł. » więc zmalały prawie o 50 
tymże czasie w roku bież, tylko za-| proceni. 
ledwie 3 tys, centn. metr. Nadzwy- |'ueuzianesemommessesnmenasamseam 
czaj charakterystycznem w ujem- Ło kz 
nem znaczeniu jest- to „że mimo adio oprogram z ''arszawy. 
zniesienia cła bojowego w odniesie-| Środa, 22. 6.: 12.45 18.35 i 15.10 mu- 
niu do masła polskiego od 1 kwie-|zyka z płyt gramofon.: 15.85 Chwilka 
tnia, w kwietniu b. r. wywieźliśmy| morska b praa o e poj A 
do Niemiec wszystkiego 130 centn,,| Z): a) obrazek „Aegnal 4 
podczas gdy wywóz ten w kwietniu |; tv gd dzieci : 16.40 skrzynka pocz 


: „| «|towa; 1700 koncert popularny; 18.09 
Sri 1931 wynosił 4.800 centnarów | „Sport w życiu młodzieży“; 18.20 mu- 
metr. . 


"zyka taneczna; 19,35 prasowy dziennik 
„adjowy; 19,45 skrzynką pocztowa rol: 
nicza; 20.00 koncert chóru ukraińskie” 
go; 20,55 nowela; „Widzenie“; 21,10 re- 
cita] fortepianowy; 22.00 i 22.50 muzy* 


Wielki spadek wywozu masła 
polskiego do Niemiec. 


Stan zasiewów w Polsce 
i “s4 polowy maja r. b. 
przedstawia ` się następująco: W| ka taneczna, 
nawiasach w tym samym  czasie| Czwartek, 23. 6.: 13.35 15,10 į 15,35 mu- 
roku ub.: pszenica ozima 2,8 ((3,3);| zyka z płyt gramof.: 16.40 „Wśród ksią- 
żyto ozime 3,0 (2,8); jęczmień ozi- żek*; 17,00 koncert kameralny; 18,00 
my 3,0 (3,0); pszenica jara 3,1 (3,2); ay 4 z Maoren: ZARA doby. 2 
: Lo z t : 9 i ; 18.20 muzyka : 19. i 
A O ON Ja ry (3,2) : OW 3,2 (3,8). sowy dziennik radjowy: 19.45 komuni- 
___ W porównaniu z miesiącem po-|kat Min. Rolnictwa: 2000 koncert mu: 
- przednim i stan Zasiewów picrw-j|zyki lekkiej; 21.20 transm. „Wianki na 
szych dwóch ziemiopłodów. nieco| Wiśle“; 22,00 i 2250 muzyką taneczna. 


Folwareczek 
220 mrg. no- buracza- 
nej ziemi, w tem 40 mrg 
dwukośnych, dobrych łąk. 
zabudowania m as y wne. 
twardokryte, dom 8 pokoi 
wielki ogród dom komor- 
niczy. położenie dobre 
(przy szosie mleczarni) 
z kompietnemi zasiewami, 
żywym i martwym inwen 
tarzem. cena 65 000, wpła 
ta 25 000, reszta na spła 
ty. lub zamiana od 50 mrg 
z dopłatą 10.000 zł. JÈ i 
62 mrg. pszenno-bura:- 
czanej ziemi, 4 mrg. łąki.| 
zabudowania I klasy poło 
żenie dobre. inwentarze 
żywe. martwe „aeg 3 
zasiewy dobre, cena 16 
wpłata 114660 56 merg. 
pkn bron 5 mrg. 
dwukosnych dobrych łąk 
zabudowania marowane 
pod dachówką. zaśsiewy 
inwentarze żywe i martwe 
kompletne. ena 11 000 
wpłata 5U00V. reszta na 
czas dłuższy, lub zamiana | 
od 10 mrg z dopłat. 2.000,| <* 
Dzierżawy i zamiany, każ 
dej wielkości, targ | sed 
poieca. Piotr Hojak, Chet 
wno, ul Toruńska 1. (Po 
morze). 


WTO 
Avisan . 


ro najskuteczniejszy śro-| 
dek przeciw cholerze dro- 


| Książka 
Kucharska 


Marja Ochor. w'cz-Monatowa 


Zmiejszone wyuanie uniwer- 
salnej książki kucharskiej 
z ilustracjami: 


Cena wraz z przesył- 
| PARP . 7.55 Zł. 


Przesyłkę ushuteczniamy za 
poprzedniem nadesłaniem należ- 
ności. 

Pieniądze wpłacić można w każ- 
dym Urzędzie Pocziowym bez ja- 
kichkolwiek kosztow na konto na- 
sze w P, K. 0. Poznań nr. 200.420. 


Zamówienia przesyłać należy: 


Zakiady Graficzne i Wydawnicze 


Wiktora kulersk ego 


„GAZETA GRUDZIĄDZKA 


| 


sprawozdanie. W 14 największych | do 250 ha. — 141 zł. 


HUMOR ZAGRANICZNY, 


Nr. 65. 


Zwyżka celna. nie dotknęła 
mydła Palmolive, cieszącego się 
powszechnen) uznaniem. 


Ostatnie czasy przyniosły zwyżkę 
całego szeregu artykułów kosmetycz: 
nych, co dotyczy —przedewszystkiem 
fabrykatów  zagraniicznych, na które, 
jak wiadomo, cło zostało znacznie pod- 
wyższone, 

Zwyżka ta nie dotknęła zupełnie 
mydła Palmolive, które jako produkt 
krajowy, wyrabiany w Polsce przez 
polskich robotników, stanęło w krót+ 
kim czasie w szeregu przodujących 
polskich mydeł toalletowych. Sukces 
ten zawdzięcza Palmolive w  pierw* 
szym rzędzie olejom owoców oliwnych, 
palm j orzechów kakosowych, z któ- 
rych jest wyrabiane. 
się według specjalnych recept, trzyma» 
nych w ścisłej tajemnicy, Jak zbawiene 
ne jest działanie mydła Palmolive, do- 
wodzi najlepiej to, że 238.000 specjali: 
stów kosmetyki całego świata poleca 
gorąco regularne jego stosowanie. 
Każda dbała o wygląd swój Polka 
uważa dziś pielęgnowanie cery tem 
łagodnem mydłem z olejów roślin- 
nych za rzecz zupełnie zrozumiałą. 
Obecnie, dzięki niskiej cenie, może też 
sobie każda pani na to pozwolić. 
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Odpowiedzi Redakcji. 


= A. Skorzyński, Zabrowczyzuę&. 
Sprawy te należą do Okręgowych U: 
rzędów Ziemskich i Ministerstwa Re» 
fory Rolnych, 

= Scibisz Jan, Lipsko n/W, Pie» 
niądze otrzymaliśmy dnia 4. 6. 82 r. 

== Frankowski Wacław, Boby /Urzę- 
dowa. Prenumeratę opłacił Pan do 1 


5. 382 r. 

=  Rolecki Bolesław, Kieleckie, 
Otrzymaliśmy wiadomość od sołtysa 
wsj Kaliska, że na gospodarstwie tem 
siedzi już ósmy nabywca. Pan gospo 
darstwo opuścił, a w księdze wieczy» 
stej zawsze figuruje Burczyk Franci 
szek. Długi są większe jak były za 
Pana. 

=— Teodor Milewski, Wierzchawiee 
Artykuł zbyt przeciążony tematem 
rozmaitych zagadnień, przez co wszyst. 
ko zlekka „po lebkach* tylko dotknie 
te. Drukować nie będziemy. Š 

= Wiktor Budłowicz Dobrzyń Ma 
ły. Wiersz zbyt słaby, drukować dla- 
tego nie będziemy. ska ` 

= Feliks Korzeniewski, 
Mały. List wierszowany do niczego 
Drukować nie będziemy. : 


Cennik za wyciągi z planów 
i szkiców gruntowych. 


Za sporządzane na żądanie stron 
interesowanych odrysy lub ezęścio- 
we wyciągi z planów i szkiców, wy- 


konanych przez Urzędy z 
PERFUMERJA FEDERA. 


lub znajdujących się w aktach tych 
— LWÓW, Sykstuska 7/h. == ; 


urzędów, będą pobierane opłaty 
w zależności od wykreślonego na 

` e" UDOWA 
latarnią Szukając 


żądanym odrysie obszaru, a miano- 
wicie: 
Za obszar w granicach do 5 ha. 
— 20 zł. 

Za obszar w granicach od 5 ha. 
do 25 ha. — 36 zł. 

Za obszar w granicach od 25 ha. 
do 50 ha. — 56 zł, 

Za obszar w granicach od 50 ha. 
do 100 ha. — 96 zł. 

Za obszar w granicach od 100 ha. 
nie znajdzie 
aaow aiiis któ- 
ryby nie uznał 


Za sporządzanie odrysu na pa- 
pierze rysunkowym, naklejonym 
na płótnie, opłaty podane w $ 1 zo- 
stają powiększone o 15%. 


Podwyższenie opłat szkolnych. 
Chodzą woroęad że po wakacjach 
ł 


ma rząd wprowadzić znaczne 
wyższenie opłat od studentów na 
wyższych uczelniach (na uniwer- 
sytetach i politechnikach). 

Jeżeli te zapowiedzi się spełnią, 
to będzie to straszliwy cios dla sy- 
nów chłopskich, uczęszczających do 
szkół wyższych. Już dziś przy kry- 
zysie panującym nawsi i przy dzi- 
siejszych wysokich opłatach dostęp 
do szkół wyższych jest dla synów 
wsi niesłychanie utrudniony. Jeśli 
opłaty zostaną podwyższone, to do- 
stęp do nauk wyższych zostanie dla 
synów chłopskich eałkowicie zam- 
knięty. 

owoli, ale skutecznie przepro- 
wadza się zasadę, że kto ze wsi, ten 
tylko do wideł i gnoju. ' 


AM” +7 ATZ COES 

269.966 BEZROBOTNYCH 

.„tkuje od społeczeństwa popar- 

cie ich niedoli przez żądanie przy 
zakupacł. 

TOWARÓW KRATOWYCH. 


JUŻ! | 
Zaraz proszę zażądać bezpłatnych zajmujących . 
cenników prezerwatyw kosmetyki, brzytew, i 
żyków do golenia it. p. — Wysyła natyohmiagt: . 


Lecznicze 
według przepisów sław- 
nych lekarzy, przeciw cho- 


i d 
R -de_saP A WO uaiges 


kich p ea 
gazet. Zamówie 
nia abonamentowe u 


E rzyjmują wszystkie 
ea fa podaja: bry wiry rzędy Pocztowe, tub można uskuteczn?)ł 
kaszlowi, astmie, blednicy, wprost w administracji w Grudziądzu, 


w aranti a PAA bu —  Żądać wszędzie ie nogi retymovi | Abonament kwartalny 75 groszy. 
og ‘Aptosa > ŻA Kawał łobuzerski. Walce besni c AR 4 Pom 


+4 
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Prenumerata: .„Gazeta Grodziądzka”” wychodzi trzy razy 
tygodniowo: na wtorek, czwartek i sobotę Przedpłata wynosi 
w Polsce na poczcie miesięcznie 1,50 zł, kwartalnie 3889 zł, w Gru- 
dządzu w ekspedycji. agencjach i f'ljsch: miesięcznie 1.10 zł, kwar- 
wiaie 3,30 zt. Pod opaską 4,— zł kwartalnie. 

Kwartalnie: we Francji i Beigii 10 franków. w Niemczech 4,10 
Rik, w Szwajcarji 5 franków. w Czechosłowacji równowartość 1 
dptrrn. w Ameryce i w Kanadzie I dolar. 

Ogłoszenia: „Gazeta Grudziądzaa* wychodzi w 5-ch sze 
mach: 1 (Pemorze), JI. (b zabór rosyjski, Małopolska, zagranica) 
ńl (Poznańskie, G. Śląsk). Strona liczy na szerokość 4 tamy tek- 


stowb po 6? m tekstem 8 łamów po 30 mm. 
Visinga. Żowolnenm: wydanje: i di Bo za; w zwyczajnych 
„8,20 sł, w nadesłanem 0,70 zł, w tekście 1,20 zł, 


w jednem. 


W całym nakładzie (ws 
w zw tepoinych 0,50 
1-szej sironie 4 00 zł 


tówkę zgóry. 
Uwagi 


od 


z 


W dwóch dowolnych wydaniach ceny dwa razy wyższe jak 


stkie trzy wydania) wiersz mm: 
zł, w nadesłanem 1,50 zł, w tekście 3.00 zł, 


y eweg drobne: W wydaniu ogólnem stowo 0.20 zł. 
słowa tłustym drukiem podwójnie. Ogłoszeń drobnych niżej 2.00 
nie przyjmuje się. Ogłoszenia drobne umieszcza si 


ogółme: Za zastrzeżone miejsce dolicza się 20%, za 
układ tabelaryczny 30%. Nekrologi do 50 mm 25%. Dla poszuku- 
zleceniach niee 


e W należy 
egłoszenia ma się pojawić. - Dr 


płat 
szury pouczającej. 
Adres: Liszki - Apteka., 


"i 


i 
pow me ające zasadniczego sensu, nie m o JĘ 


(„Nebelspalter*') 


łaszająceg: 
wtórzenia t W ae nvs rob 
sę zastrzeżonych zamieszcza si 
„bez gwarancji i tylko wtedy, gd p m 
20%. Za dział ogłoszeniowy redakcja nie odpowiada. Uza- 
ECO 1” reklamacje mę rp się do dni 8-miu. 


ę tylko za go- 


ulerski. Redaktor odpowi 


ar: ed 1 WA 78. 
a Or Wiktora -Kules- 
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Oleje te miesza 


Dobrzyń 
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